
G A Z E T A  K R A K O W S K A

N £  53,

W  N m n i i E Ł  y D n i a  5 L i p c a  1807.

Z  W iednia d. 27. C ieru)ca.

. ]. C. K . Apofiolska M ośc raczy?  Jene-a.- 

i majom i K awalera w oyskow figo  orderu Ma

r y i  T e r e l l y ,  Daniela M e csery  , w yw ieś:  nay- 

łas k a w ie y  , p rzez  w zg lą d  na iego wi.Ioletuie 

w o y s k o w e  zasługi dla M ayiaśnieyszrgo domu 

Cesarskiego, a mianowicie na okazaną odwagę 

t i k  w T u r e c k ie y ,  iako t iż  Franeuzkiey w o y -  

r ie ,  tudzież g rliwśf i?go s łu ż b ę , do godn-...<ci 
barona W ęgierskiego z całun j/go po| mit w cni 

i ii yd ia mu l.az.c  vj tey  mierze dyploma bez 

Op? <ty ta x y .
Ma cf. i g  C z -rw c a  prz-. fljpiuno w  przy-  

torrn. ści C .  K .  Nadworney kommiflyi guber

niom m ższey  A n d  3 i i p/d prezydency ą Su- 

fr.gana W ledeńskiego (  w  n;e^rzytomności 

X - i a  Arcyb iskupa )  dc obrania opsta o d w ie 

cznego opactwa na Schorten. W y b ó r  ten pad? 

w iększością  g ło sow  na D która f i lozofii ,  Fle- 

t»ana S. U lryka  i C .  K .  Pr fekta uftanowionego 

p r z y  tera opactwie gimnazyum, Jtdrzeia W e n -  

a e l j  i tern w ię c e y  spodoba? fię w s z y f tk im  , 

Ittórych w ych ovran :e młodzieży ob chodzi, ile 

że  o pat podług nowego C .  K .  rozporządzenia 

z a w ia d y w a ć  powinien szkołami gimnazyalnemi. 

K r k o rzy ss iuiey**C£Q k u p ie ck ie j ubo

gich uftanowienia dana b y ła  d, 12  C zerw ca  r„ 

b. reprezentacya na C . K .  teatrze na Leopold- 

fi dtcie, z  krórey w e sz ło  do k a f ly  tego ufta- 

nowienis 2827 rym. 40 kr. D zierżaw ca  i D y  

rektor wjporanionego teatru , K aro l  Fryderyek 

Hetisler, po św ięcił  wspaniale na to p rz e z n a 

czenie ńietj lko nową i bardzo kosztowny sztu

k ę ,  ale nawet w s z y l tk ie  koszta reprezentacyi 

sam za llą p ił ,  co mu tym w i ę k s z y  c z y n i  za

s z c z y t  , ile że w  żadnym n>r zollale 'łosuuku 'z  

tern u 11 a a o w  leni cm.- Jakoż umiała publicz- 

neśc ocenie tę ief»o ofiarę. S za n o w n y  autor 

sztu k i ,  Kupiec H u b er,  nietylko ią bezpłatnie 

na ten koniec do teatru o d d a ł,  ale także zn a

cznie p r z y ło ż y ł  fię do składki. J. C . K .  M c ść ,  

A r c y  X żn a  J.mć Elżbieta i X ż ę  Jmc Sasko - 

Cieszyński p r z y ło ż y l i  fię niemniej boynje do 

te y  sk ład k i, równie iak szlachta , kupcy . t. d«.

D w o rsk a  gazeta tutpysza umieściła pod* 

artykułem w iadom ości woienne co naftępuie:

D w o r s k a  gazeta Petersburska pod d. Y41 

( 2 6 )  Maia i 17  ( 2 9 )  Maia ogłofiła cafieDUią- 

ce doniefienia;
”  Z  g{óuin:y hw ateiy  B artenjleina  d . TJ- 

M a ia . —  D .  12  t. ra. r a c z y ł  J. J. M ość przed* 

fifw ziiśe z  K ^ laa- Pruskim podroż po ffiljis '



ć

barga . dla obeyrzenia (KnowislU rozłożone

go w  tysh  okolicach w o y s k a .  Nazaiutrz u- 

w a ź a ł  nieprzyiacielskie poiferunki przed L jh -  

oa i Peterswalde, a w c z o r a y  pow rócił  w  uo- 

brytn zdrow iu  z  Królem Pruskim do Bmten- 

fteinu. „
”  Z  K rólew ca  d. 13  M a i a . —  D ziś  mie

liśm y szczęście oglądać tu J. I i .  Mość Pana 

naszego. P o p a t r y w a ł  fię wielu przyb y łem  

n ow ym  RofTyysItim w o y s k o m ,  i przekonał 

f ie1 osobiście o dobrym (łanie R ofiyyskich 1 

Pruskich lazaretów. Jutro uda fię J. K .  Mość 

na powrot do g ło w n ey  kwatery R o D y y s id e y .  

W c z o r a y  p r z y b y ł  także do naszego mi a Ra Je

nerał porucznik Bliicher z  swoim orszakiem. 

Przytom ność tego szanowanego powszechnie 

w oiow nika w szyfłkich  ucieszyła. K ró l  J.rć. 

za sz c z y c i ł  go w czafie iego bytności w  Btrten- 

fteinie orderem czarnego orła. „
”  Z  Królew ca d . 17  M a ia .—  K ról Jmć 

r a c z y ł  odw ołać  dane w  przeszłym  roku po

zwolenie oddalenia fię od int;r«fipw Miniliro- 

w i  (łanu i gabinetu Baronowi Dardctibergowi, 

poczem objął znowu urząd mini 'r -  spraw z a 
g r a n i c z n y c h .  J. K .  M o ść-r a c z y ł  tslcłe p- I .- 

cic temu MinfRrowi dla w iększey. iedności w  

działaniich opatrywanie w  nyska w  ży w n o ść  - 

i w szy f łk te  s p r a w y  tyczące  fię w oyska, w y ,  

ią w s z y  iedne działania, tudzież z a w ia d y w a 

nie bankiem i handlową żeglugą. M  ni drowi 

Z a l łr o w  dał J. K .  Mość inne z'eęenia. ,,

” Z  D rew en z d. ,3 M a ia . —  Odmiana i 

Przechody z  iednego na drugie w n y s k  rniey- 

sca , da ły  powod do wierzenia , źz oieprzyi.a- 

cielowi nowe w  pofiłku p r z y b y ł y  w o y s k  1; 

lecz w  całym  obwodzie od Gufitadtu  aż do 

ORerode , E ylau  , Liebmiihl, Holland i Lieb- 

fladt, nie słychać o p rzybyciu  n o w ych  w o ysk , 

Oprócz 400 W ł o c b o w  do Guttfiadtu i iednego 

regimentu od korpusu M arszałka Mortier do

24 X
Elditten p r zy b y łe g o .  M ó w ią  tskże o 3000 po

pisowych , k tó r z y  w  drodze b yd ź  inaią , ale 
ieszcze nie p rzy b y li .  Druga d y w iz y a  od kor

pusu Soulta, pod rozktzatm  Jenerała Sr. Hi- 
la ire ,  ma (tac przed G ru iz ią że m . „

” Z  Brauasberga d. 10 M a i a .—  Na d. 

7  t. tn. odebrały rano wszyfitkie nieprzyjaciel
skie w o y sk a  r o z k a z ,  aby w  gotowości b y ł y  

do pomknięcia fię d. 9 Maia naprzód; tyin 

czasem w południe icszcze o d w o łm o  t n r o z 

k a z ,  i w s z y f łk o  zclła ło  w  sp o k o yn o śc i ,  i za
pewne dalcy będzie. ,, ^

”  Z  W ehlaa  cl. 16 M a ia . —  Od niejakie

go czjsu  większa ie(ł do nas dezereya od 

1’rancu’zltiego w o y s k ; ,  niżeli dotąd b y ł a ;  po

m iędzy zbirgłemi nay w ięcey. znayduie fię p o

pisowych , k tó r z y  niedawno z  F ra a c y i  i Nie

miec do w o y s k a  przy byli. ,,

D a ls z y  ciąg zd a rzeń  p r z y  korpusie g e 

nerała  porucznika LejloCij.

”  Nieprzyiaciel nie c z y n i ł  od 7 d o 9 '^ - l “ 
ia W2d<uż Pafiargi i linii sw y c h  p la có w e k ,  

z a c z ą w s z y  Oti Pafiargi aż do rzeki A l l e ,  ż a 

dnych ważnych poruszeń. C z w a r ty  regiment 

fcmzarew z  d y w iz y i  Jenerała Dupcmt, zolłał d. 

7  Maia przez regiment zielonych huzarów w  

okolicach Z igern  i Fehlau z lu zo w an y  i udał 

fię do Braunsbnrga. O prócz t?go regimentu 

składała fię załoga tego rni.ifiu z  I  lekkiay i 2 

liuiiowey piechoty regim entów. maiąca 10 

d z ia ł ,  z  k tórych 7 Rało w  szańcach przed mia- 

(łem, a 3 z drngiey Rrony nmfta na drodze 

do Preusiscb - Holland. Ogółem l ic z y ła  ta za 

łoga 3 do 4000 ludzi. Z a c z ą w s z y  od B auni- 

berga aż do Lomitten tlały  pofierunki w  da- 

tych czaso w e y  file , pomimo ufiawicznycb 

przachodow i zachodów , które mi nifprzyiacięl 

chciał nas odurzyć. W  korpufie Jenerała L e -  

fir>cq nie zaszła  tak-że żadna odmiana, ponie

w a ż  Tfszy fikie ftriż« tak b y ł y  ro?ftawione.
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i ż  żadne e  przodu nieprzyjacielskie poruszenie 

nie mogło uyściż ich -[baczności. Na lew ym  

skrzyd le  tego korpusu w sz e d ł  d. 7  Mais Ros- 

S y ysk i  pieszy regiment z 6 działami do W orn i>  

ditt. —  Z  P ila w y  nadeszła wiadomość , iż no 

w a  p r z e m a w a ,  którą sobie nieprzyjaciel od 

Elbląga chciał ułatwić , d. 6 Ma ha przez zSlo- 

pienie, pomimb odporu, iedn^go ftarku szczęśli-  

yć-ft zamkniętą z o f i ł a . —  Nieprzyjaciel zacho- 

w uie  Hę ciągle spokoynie nad Paflargą, w y -  

i ą w s z y ,  iż czasem do nFeszAcbt podlazdow 

ftrztla .  Nie otrzym ał ani z m r rn y c h  pofiłkow, 

ani fie iego fify  nie zmniej s z y ł y  | g d y ż  po

mimo rozpusz.Cfconey pcm ędzy-iego w c y s k a -  

mi pogłoski o przybyciu  znaczną ch pofitkow, 

dla okazania im w  iak dobrym zaaydulą fię 

położeniu , nie nadeszły mu prócz kilku set 
"W łochow  i cokolwiek piechoty od kcirpufu 

Mortiera z  P i j u  ram i, żadne inne pofiłki. P r z y  

I_omitteii pracował nieprżyiaciel ciągle nad 

sw iikm i fortyfikacyatui. W  łańcuchu iego 

f lra ży  nie m s;:&  ż;dria odmuna . w y i ą w s z y ,  

i ź  poliernnek ,«wpv \'r?y  rfahlbude n*d ka

nałem Hrzur.cbr-rgrskim oflateiey nt c y  w zm o 

cnił. W  szęos.e  m» 'ii-7 < bronuje. Żegluga na- 

av. ■ n» Eris A V  i fie •. e dfcznsie dotąd od nie* 

pr.'„yir.c.i-) ;e-.,'ń»y przeszkody. C z y n i ł  w  

praw dzie  nu-które usiłowania do przesłania 

w » y s it  1 i y m - ś c i  na \ e h r u n g ,  ale zbroyne

nasze fłłtki nic d o p u ś c i ł y .  Flotylla nasza

fie na d. 13 M f i a z T Ó  zbroyny.cb 

l i a t k o w , z  których jedna część fhała w zd łu ż  

wysep.u piaskowego p rzy  Hafie i pod N ehrnng, 

a druga w  Hafie k rąży ła .  Nieprżyiaciel pra- 

c u ie , l ik  mo-wi?, nad uzbrojeniem i w y s ła 

niem także z s w e y  firony fb tk e w  w  Eiblągu 

i Fraurnbnrgu; lecz po p rrećf  ęw zięciu  z na- 

s r e y  f i r m y  śr o d k o w ,  zdaie f i ę ,  że mu fię ten 
*amiar nie u d a ..,

Fraoęużkie p*sma podaią cafiępuiący ro z

kład fił Francuzkicb:

” W  Neapditańskim kraiu ftoi pod roz
kazami je n e r ł» w  St. C y r  i Regnier 30,000 

lu d z i;  w D afin scyi  pod dowództwem Jenerała 

Marmoma 20,000 lu d z i ; w Heskim , Fulday- 

skim .i .15 -yrt-itskim kraiu]io,ooo ludzi;  w  P ru 

skich kraiach $0,000 ludzi,  które składaią ob- 

s e r w n c y y n y  'korpus pod rozltazami M arszał

ka B u i c , a do których należ? w 0ys?’ a , flo* 

iące v- Mekier,burskim kraiu , w H anowerze 1 

an teityc-kich ml-ft-ch. Armiia ta iednak nie 

ieft ieszcze że w s z y l i  i. im uzupełniona. Kol- 

be-g obieg ' 3 '300 ludzi pod jenerałtm Gran- 

ujem  ; 20 do 25,000 ludzi doi w  Slązku pod 

rozkazami Xci« Hieronima armiia Ma'fleny 

l iczy  47 do 50,000 lu d z i , 220,000 lloi nahnii 

z a c z ą w s z y  od E lblągi  aż do Ortelsburga i 

T orunia; Gdańsk oblegało 60 dc 70,000ludzi. 

Cała więc fiła Francyi w y n o -i  przeszło 500, 

000 ludzi czynnego, w o y sk a .  R achuią, iż od 

3 miefięcy p. zeszło  przez kray MeklenbursKi 

do wieihiey armii z w ew n ątrz  Francyi lub 

W rócił  20,000 ludzi. Hollenćsrski korpus 

w o y s k a ,  w y n o s z ą c y  20,000 ludzi, odebrał 

rozkaz powrócenia do kraiu. N iektórzy  przy-  

pistiią ten w fleezn y  marsz nadzieiom p o ko iu ' 

inni biorą g t  za  środek przezorności przeciw 

mogącemu nadipic wylądowaniu A n g lik ó w  d» 

Hollandyi. „

Z  Petersburga d. 27. Ma.ia.

Na rachunek K róla  posełaią ftąd do Pru

skich portow 100,000 czetw ertow  mąki.

U tw orzon y  zoftauie regiment ułanów z  

TO s z w sd ro n n w , k tó r y  n a zy w a ć  fię będzie 

regimentem W o ły ń s k ie j -  jazd y .  Hrab a O- 

rurk , pułkownik Pawłogradskiego huzarów 

regimentu, ieft mianowany naczalnik tego 

tw o r z y ć  fię maiącego regimentu.

Praski porucznik W olfram sdo rf  umie

szczony iePr tako podporucznik w  R o f ly y  skina
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feghriłncie R y g s k ie y  dr*gon” .

W y d z i a ł  ad mralacyi Imperatorskiey, 

pragnąc miec d«kł«d-ieyszą teoryą oaporu 

p łyu n ycb  c ia ł ,  niżeli znana dotąd, w y d a ł  za

tem d. i  L i L ca 1804 zapytanie do rozw iąza  

nią , w y  znaczniąc 1000 czer. z ł .  Ilul.ender- 

skich n u lg r c d y ,  iakby można wydoskonalić 

tei r-yą dwóch uczonych M ę żó w  Don J 'ana 1 

R -me lim nową lepszą wynnieśc i do b udow y 

okręt j w  przy (losować 1 Na m ocy tego w e 

zw ania  nadeszty w r o k a  p rzesz ły m  i j ó 6 trzy 

r o z p r a w y  z  nattępuiącemi dewizami : i w i z t j

S it  irotlus lajso M a r  i;  £? viarum , m ilit ia e q a e ;

2ga p ra ejlat naturae voce d o c e t i ,  quam  in- 

genio s-uo s c p e r c ,  a gcia z R o f ly y s k ą  d y w i

zą  w  treści." Angliia i Francy a z  sobą z g o 

dne. Po roztrząsania tych rozpraw  znalazł 

w y d z ia ł  morski iw $ zą  i tnatnią zupełnie nie 

odpow-adaiące zamierzonemu c e l o w i ; drugiey 

zaś  z  d e w izą : P raejlat naturae voce doca- 

f<b, quam it.gem o suo sa p e re , lubo nie roz- 

w i ę z y w a ła  zup ełn ie  zapytania , ponieważ 

sposoby w  niey umieszczone nie b y ł y  przy'- 
fcosowane do budownictwa m orskiego, ale 

żp w  wielu punktach przechodziła teoryą PP. 

Reme 1 Dou Juana , przyznał iednak choc 

r ie  odpowiadała zupełnie zamierzonemu ce

l o w i ,  i nie zasługiwała na całą nadgrodę , 

IOO czer. z ł-  Nie przeftaiąc w y d z  ał na Svro 

im zdauiu, przesłał w s z y ltk ie  t r z y  rozpraw y 

do roztrząśniema ak tdemii umieiętności, która 

2upełnie potwierdziła zdunie w y d z ia łu  mor

skiego. Na pofiedzemu d. 15 Lutego spalił 

w y d z ia ł  ,dwie zapięczutowane kartki z  iniio- 

n, mi autorow nieprzyjętych dwóch r o z p r a w ,  

a rrzecią z  dewizą  : Praejlat n a tu ra e, ; &c. 

o t w o r z y ł  i itnaiazł , że  b y ł  ie y  autorem Pro- 

fellor f izyki w  Upsaiu Kawaler gwiazdzillego 
orderu , P. Zachariasz Nordmarck.

Z  Londynu d. 12. Czerw ca (  P rze z  D ani iii- )  

N u .u iecka  leg i ią , jttora tell do w y p r a w ,

6 2 6  ) t
na l la ły  ląd przeznaczona, prawie cała wfjtdlą  ‘ 

iuż na o kręty .  Jenerałowie i kom mili arze w y 

pchali iuż nad brzegi z  L ondyn u W bele  ra

gi nentow A n .p -1 kich znayduie fię iuż częścią 

na lm iiow ych  i i nych wojennych okręrcch w  

Jarmucie , częścią wuataią. W y p r a w a "  tam a ‘ 

.eszczs b y d J  dwiema brygadami piechoty po

większona. Konna artylerya Niemieakiey le

gii znayduiefię do Kaate-bury w  drocz?, gazie  

d. 17  fimiie. Przednia draż w y o r a w y  z n i y -  

duie ftę iuż na okrętach i oczekuie tylko ofia- 

tniego rozkazu do od p łyu i.n ia ,  k ió r y  dziś lub 

iutro nadeydzie.

Liu iiow e okręty Spencer i T - z e u s z  p r z y 

p ły n ę ły  z  przylądka D ob rey  nadziei do Ports- 

mutu. O pu ściły  mi.aIIo K  ip d. 5 K  wierni t. Li- 

n iio w y  okręt OJJuCTeiia J aa k jo r y .11 zn tyduieTfę 

A d m ; T row bridge, ieszezjetym nie b y ł  n c a ; ły -  

nął, i nie miano nawet wiadomości, g lzi  H ię  o- 

braca. W y p r ą , v a  Jen’. Cr»uf;.i|Ja, którą'inne 

odebrała przeznaczę sie, i Adm: M u rr-y  leszcze 

tam d. 5 K.wiotma bawiu.
Kanclerz skarbowy , P. Perciv ;! , w y 

dał naflępui.jcy liii okólny pod d. 6 C  erwcą 

do sw y c h  przyiacioł zali.idaiących w  j. ar a- 

ntencie:

”  Mci Panie! G d y  parlamert zgrom idzi 

fie niezawodnie d. 22 C zerw ca  do załatwienia 

niektórych interefiow , i gdy  Śpy w ie k j^ e y  

w agi interefla 'roztrrą«ane będą, spod. :ew ■ 111 

fię przeto , iż nie poczytasz mi za zie , g n y  

W P a n u  w y r a ż ę  mnie życzenjtj , że 'pragnę i ‘k 

t i iy w ie c e y  widnieć zgr S adzo n ych  przyiacioł 

p r z y  otworzeniu pofiedzeń parlamentu. Mam 

bonor zoflawac i t. d.
Sp. Percivat. „

P. Siduey S nitb , k tóry  p r z y b y ł  do A n 

glii na okręcie Pompeusz, p r z y w ió z ł  n ieprzy

jemne w iad 'm ości  o lolie w o y s k  naszych wr 

A le x a & J r y i ,  które są naftępuiącey ośn ow y:
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”  Z a raz  po poddaniu fię A lesan d ry i ,  w y 

s ta ł  Jenerał Fraser ckoło  1500 w e y sk a  pod 

dow ództw em  Jenerała majora W s u c h o p e ,  dli  

op mowauia Rosecty i zapewnienia sobie tym spo

sobem d ow ozu  ży w n o ści .  W z g ó r k i  Rosetty 

zortały bez oporu zaiste; ale g d y  nasze w o y -  

ska w esz iy  do mialla, zaftały  domy i dachy 

Turkami i A lbuńczykam i osadzone, k tó r zy  

dawali ognia do naszych ludzi i przymali li 

ich do cofnienia !ię ze ftntą 170 zabitych i 250 

ranionych. Jenerał Vv sucbope zoftał vz tcy 

rozprawie z a b i t y ,  a Jenerał brygady Meads 

r-niony. Jenerał Fraser nakazał drugi attak w  

2500 ludzi pod dowództwem  Jenerała Stuarta. 

L e c z  tym czasem nadszedł znaczny korpus 

A lb ań czy  ko w  z  Kairu do Rosetty. W  pobli- 

skości Rosetty  zaszła  ż y w a  p o ty czk a ,  która 

zako ń czy ła  fję z  korzyścią  nieprzyjaciela. R e \  

szta p o zolh łrg o  Angielskiego w o y sk a  zale- 

d w o  cofnąc llę potrafiła do A le x a n d r y i.  W  

drugiey tcy  potyczce na d. 19 Kwietnia z g i 

nać z  naszey ftrony miało 1000 ludzi;  z  tern 

w szy ftk im  u e  ogłoszono ieszcze urzędownie 

naszey Ił raty. W  p ic r w s tc y  potyczce utra

ci! n a y w ięcey  w  zabitych i ranionych 31 re

giment piechoty i ftrzeleow. ,,

Podług nadeszłycb Lizbońską pocztą do- 

niefień, przyw rócona zupełnie zoflrła s p o k o y -  

noóc w  M a lc ie : ukarano śmiercią 50 b u n to w 

ników od regimentu Froberga. P r z y  od ejśc iu  

p o czty  rozchodziła fię w  Lizbonie pogłoska , 

iż  ni? udał Hę w oyskom  naszem attak prze

c iw  Buenos-Ayres.

Nowoiorska ga2efa pod d. 9 Maia don o fi, 

iż K  tpicn K o lb y  w id zia ł  n/t d. 14 Marca ped 

31 szerokośc i, i 21 ftopniom i 41 nvnut d łu 

gości Francuzką eskadrę z 8 złożoną żar;Iow; 

tym  czasem mniemaią, że to była  Angielska 

fskądra ped dowództwem  Admirała Hooda.

Pułkownik Burr z n a jd o w a ł  fie na d, x8

2 7  ) (
Mai a w  W afingtonie w o ln y ,

"W czo ra y  p r z y b y ło  tu dwóch goucow  t  

ftałego lądu.

Gazeta Kingftonska aa Jamuice pod d. 24 

Kwietnia w y r a ż a ,  iż tam przytrzym ano w s z y -  

ftkie Angielskie i neutralne o k r ę t y ,  co t r w a ć  

miało aż do 23 Maia. O  p r z y cz y n ie  tego p r z y 

trzymania , nic iednak nie wspom ina.

M ię d z y  Jenerałem Beresfordeni i A d m i

rałem Popham w sz c z ę ła  lię kłótnia o z d o b y -  

czow e pieniądze za w zięcie  p rzy ląd ka  D o b re y  

nadziei i Buenos-Ayres. jenerał Beresford nie 

chce zezw o lić  na r ó w n y  podział z P o p łn m e m  

dla tego , że nie ieft banderowym  officerem. 

R z e cz  tę ro fL zyg n ie  t iyna  rada.

W y d a t k i  P. W i lb e r f o r c e , sźe by  znowu 

b y ł  obranym do parlamentu, w y o o s z ą  p r ze 

szło  100,000 f. szt. na które z ło ży l i  ty lk o  

przyiaciele 40,000. O gółem  k o szto w ał  ohior 

3 kandyd t w  w  Jorksłnre 336,000 f. szt.
Ponowione zn .wu z d l a ł y  w  naszych 

portach śrcdl.i oflrożnotci względem  cudzo

ziem ców.

W  c i ł e y  Anglii  znaczą fię roku tego na

der obfite żniwa.
Admirał Hood pow rócił  z  swego krąże

nia około w y s p  A z o rs k ic h  do Falmutu.

Jenerał Baird powracaijc  niedawno ż  Ir- 

land\i zatrzym any b y ł  w  drodze od rabufia ; 

a że nie miał zadney broni p r z y  sobie, przy-  

mnszouy :atem b y ł  oddać co miał p ie n ię d z y ,  

to ieft przeszło 100 f. szt. w  bankow ych bi
letach. Rabuś podziękow ał mu bardzo grze

cznie i odiechał.
Z  Cbarieftowne donoszą pod 4 Maia co 

naftępuc-:
” Angielska szalupa D r i v ” - , kcór3 z n iy -  

dowała fie w  to w a rz y f tw ie  okrętu Leandra , 

k tó ry  napafiuiąc Am erykański ol rot przed 

N tm y m io rk ie m , zabił  A m erykań ski bc  mpyr-



w <k i  , i którey  zakazany ieft przyftęp 'do Anie* 

ryl.anskich pcrtow, zarzucił* oftatniego czw art-  

l(ii kotwice przed twierdz^ JoLnsoii. Dwóch 

urzędników Amerykańskich udało fię nazaiumz 

do rządcy , d li  naradzenia Oę względem środ 

k o w  do odparcia rzeczoney szalupy ; lecz nie 

zadali go w  i  mu. Kimmendsnt tymczasem 

tw ie r d zy  napisał lift do kapitana s z a ly j j f .  Dri* 

Ver w z y w a ią c  go , aby fię o d d a i ł ,  pctiiew-ź 

tey  sza'u; ie ztfLror/iony i f̂t w y r o k :-eav p rrzy- '  

Jen ta pod d. 3  Maia tgoó "przy fię p do A m e 

rykańskich p o r to w , dvdaijc ,  iż p r z y k r o b y  

mu b yło  , g d y b y  z iego uporu miało p rzyyśdź  

do krw i rozlewu. Angielski Kapitan odpisał 

na to : źe. w yro k ' ten nie czyn i w  cale honoru 

p r e z y d e n t 'w  A m erykań skiem u, ale p r z e c iw 

nie zdaie fię tchnąć duchem R obespierra; źa 

pochodzi zm nieffliney obelgi Kapitana W J 5*' 

b y s  okrętu Leander» do k tórey  en w c a le  nie 

nAleżał i (zduleka pod brzegami ftał. Nadto 

wspóm niony Kapitan W b it b y s  iefi teraz , za

pewne z  zażalenia A m e r y k i , sądzony. Z  
tern w-tóyfUłiem iako poddsny Angielski pow a

g a  za nadio u f ls w y  sw e g o  kraiu i iefi im po

słu szn ym  , a ź t b y  miał z  umysłu przeciw c fię 

ufiawom obćega k r a i u , odpłynie zatem iak 

ty lk o  iego fłernik uzna za pof-zebse.

Z  P aryża d. 12. Czerw ca.

J. C. K .  Mość napisał z powodu opanowa

nia Gdańska naftfprtiący lift do A rcybisku p ów  

i bisknpow Frarcuzkicb .*

”  Po s ław nym  z w y c i e z twie pod E ylau  , 

które oftatnią zako ń czy ło  kampaniią, oddalony 
przeszł«T40 godzin drogi od W i s ł y  nieprzy

jaciel, nie mógł dać miallu Gdańskowi porno* 

c y .  Przedfięw zię liśm y w ięc  zaraz , pomimo 

p r z y k r e y  pory r o k u , oblężenie tey  w i ż n e y  

t w ierdzy , która po otworzeniu przed 40 dnia- 

■oi podkopow znayduie fię iuż w  naueey mo

c y .  W s z y f t k o ,  co nieprzyjaciel na ie y  sw o-

* £  V
bodzenie pr2edfiębraf, darem.nem b y ło  i z w y -  

c ięztw o f tela naszem chorągwiom sp rzyia .  Nie 

zmierne m agazyn y-żyw n o ści  i a rty lery i  z n a y -  

dnią się w r a z  z  nayfcogatszym i naybandlow- 

nieyszem na świecie mi • fitem zaraz  nt począt

ku t 'r a ź n 's y s z e y  kampanii w naszych ręku. 

Świetnego tego i spiesznego powodzehia nie 

m o ż e m y  p r z y p i s r ć , iak tylko szcł.ególniey- 
sCry  o p iec e . którey nam Boska opatrzność 

t y l e  daie d tąd przykładów . Jef i  p r z ć t o  naszą 

v  oL , abyście po odebrtmijp ninieyszego liftu , 

z  tmi ąc e ł ni  do tfgtf l  zle.er.ic osobami, z w o ła l i  
n-sze l u d y  n s i r o c z y f t e  Bogu podziękowanie, 

i bł a ga ni e  g o  a - y  n- da l  pobłogosławił n.isze- 

tvu orężowi i naszą oyczyjęnę p rz y  szczęściu 

z a c h o w a ł .  N i ( c h  go t k ż e  nssze ludy błagają* 

aby prześ.Lduiący Świętą naszą religią gabi
net , który iefi razem popr>.yfięźonym nie

p r z y j a c i e l e m  nas?e g o  uarcdn , nie miał w ięę ey  

w p ł y w u  do gebintrow ftałego lądu , ale ż e b y  

t r w a ł y ,  godny n ;s i naszego ludu po ko y  c ie 

s z y ł  ludzkość, i po fis. w ił  nas w  fianie do w y -  

kosami w szy  filii,h planów , któreśmy dla do

bra rei gii i naszych ludów ułożyli. —  Z r e s z t ą  

prosicmy B,'>ga, ab y  was mi <t w  S w ię te y  

swoipy Opiece. D ziało  fię w  obozie naszym- 

Cesarskim Kamieńcu d. 28 Maia 1807.

Podp. N apoleon^,,

D  22 M .ia  X ż m  B rghese> w  t o w a r z y  

fi wic Pani B e b e n t ,  *wegó Marszałka dworu* 

P. M o nb vctin ,  sw eg o  L ekarza,  P . Peyre i t. 

d. do A>x p rzyb y ła .
Jenerał Klein p r z y j e c h a ł  d. 7  Maia do 

St azburga , zkąd ma fię. udać na kąpiele do- 

P f c n j W  s.

]!n.<elJiuo y .  C. R . M c i  do Senatu.
Senatorowie! W y r o k ie m  nisretn pod d* 

30 Marca 1806 udano w iliśm y X>ęftwa, dia w y -  

n'dgrodzenia wielkich-zasług cyw iln ych  i w o y -  

sltow ych,które nw- u czyn io n tb y ły  i b y d ż
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gą , dla otoczenia naszego tronu nowea.i pod 

porami i nidflnia naszey kor nie n o w c y  oka

załości. 13o nas nileżj, zapewnie los i s z c z ę 

ście tych f im i l iy ,  które z  odilą/ieniem wł-sne- 

go imereflu po-święc-ity fię zupełnie naszey U- 
słodzę. Stałe h mory i prawne, świetne i 

chwalebne szc zęśc ie ,  Które zapewnie za m y 

ślamy t y m ,  ktprr/y uczynili nam b ą ' ż  cyw il-  

if.e, bądź w o y s k im e  znakomite usługi, rożnie 

się b u d z o  będzie od nieprawnie nabytego, u- 

Itry wanego i sromotnie zbieranego majątku 

t y c h ,  k te r z y  w odbywaniu s w y c h  obowi jz- 

k o w  n.e sznkaią ty lko własnego z y s k u ,  za 

miafl poświęcenia f j ę . d b r u  naszych l u d o w i  

naszey usłudze. Przekonanie dopełnienia sw yc h  

O bowiązków i zależące od r.aszego szacunku 

szczęście,będzie zapewne dofhteizną pobudką clij 

każdego walecznego Francuza do przywiązaniu 

g o  do zawodu c h w a ły ;  ale żesp o łeczn y  układ 

w y c ią g a *  a‘nj w yso k ą  doftoynośc i maiątek o* 

t iczały  powaga i] o k a z- ło ś c ,  chcemy zatem 

oliryc niemi k .żdego  z naszych poddanych , 

którego zdobią wielkie taler.tt , zasługi i 

charakter, te pierwsze dary człow ieka. T e n ,  

k tó ry  nam w  początkach nasz ,gn panowania 

u a y w ię c e y  dopomagał, i k tóry  c zyn iąc  nam 

w  Zawodzie w o j s k o w y m  nay w ażniej  sze zaw  

sze p r z y s łu g i ,  w sław ił  teraz sw e  imie pamię

tnym oblężdniem, p r z y  którym okazał talea- 

ta i wielkie m ę s t w o ,  zdaie tram Hę zasługi

wać’ u a y w ię c e y  na świetną dofloynrśc. Chcąc 

przeto uwiecznić ch w  lebną epokę dla nasze--, 

gu o r ę ż a ,  mianowaliśmy naszego K u z y n a ,  

M arszałka i Senrtora Lefebjrre patentem, Istó- 

r y  wam nasz K u z y n  A tcykan clerz  ina z le c e 

nie pi d i c ,  X c;en  Gdańska. T y t u ł  cen niechay, 

Ubu c z y  iego potonikow o znakom tych zasłu

gach ich o y c t ; niechay ich nauczy i-k niego- 

dnemi flaną Hę ieg o r  ieżeli Iliady przeniosą 

pedłą spekoynośc i prężai-ękie ży c ie  w  aiia-

f 9  )(
ftacb n_d niebezpiecźeńfłwa i szlachetny kurza

w ę  o b c z o w ,  icieli k ie d y  zapomną o pierw

s z y c h  uczuciach dla o y c z y z h y  i dla n aste y  o- 

s o b y .  Zaaen z  nich nie powinien kouczyc z y -  

c u ,  bez przelania s w e y  krw i za s ła w ę  pięk- 

ney m s z e y  Fraueyi;  żadr.n z  nich nie p o w i-  

nbn w imieniu, która noli, uważać p r z y w ile 

ju , ale tylko obowiązki względem naszych lu

dów i nas samych. Pod tenn tylko warunkami 

dopiiawac będą z a w sze  naszey i naszych na- 

i l ę j c o w  opieki. Senatorowie 1 czuiemy szcze-  

g 'Inieysze ukontentowanie, że p ie rw szy  patent, 

który d js o w a ie  do n aszey senatowey u c h w a ły  

pod d. 14 Sierpnia lg o ó  wciągacie w  w asze 

X i ę g i , w yn ad gr iaza  zasługi w aszego Pretora.

 Działo  fię w  naszym Cesarskim obozie

Kamieńcu d. 2g Ma i a 1807.
Pcdp. N apoleon.

Oto iell wspomiony cfopiero patent : 

N apoleon  , z B o ie y  ła sk i i  p r z e z  śo»- 

Jlytucye R zp ltey  Cesarz Francuzów  , 

p ozd ro w ien ie  w szyjlkim  tera z i  nu 

potem .
Chcąc naszemu K u z y n o w i ,  M ir s z a ł-  

k ow i i Senatorowi L e f c bvre , dać aowod na

sze y  przychylności za okazyw ana za w sze  do 

nas przywiązanie i wierność, znakomite usłu

g i ,  które nam w początkach naszego panowa

nia i pożniey nie nrzefiawał c z y n i e ,  a które 

pom nożył leszcze świetnem zaięcietn miafla; 

chcąc nadto szczególnieyszym  tyłułem uwie

cznić pamiątkę tego chwalebnego i pamiętnego 

zdarzenia , poftanowiliśmy w ięc  i flatiowiemiy 

ninieyszem nadać mu tytuł X cia G dańskiego. 

w  dobrach, leżących w ew nątrz  naszych kra- 

ioW. Jell zatem wolą naszą, aby K u z y n  nasz, 

Marszałek i Senator L e fe b v r e , pofindał rze

czone X ię ( lw o  Gdańskie, one tnęzkim . pra

wem i naturalnym s » o r n  potonikow porząd

kiem pierwotodzeńilwa odkażał,  k ró tcy  pofi*--
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t ł»  te będą z  zupełną wrasnoścją po d obo w iąz-  micfięcy ż a ó e . lub mało popisowych uciekło.

kam i, w arun kam i, prawam i, tytułem i prero

ga tyw am i, ialue są konfiytacyą pańftwa dla 

X ięfi:w  przepisane, p rzy czc m  w aruicm y so

fcie, iż w  przypadku wygaśnienia iego m ęz- 

k itg o  , prawego i naturalnego potomftwa , cze

go Boże u ch o w a y  , rzeczone X i ę t \ v o  Zolta

nie do naszego rozrządzenia , z  k tó ,-y m  my 

lub nasi naftępcy poftjpiemy iak naydogodniey 

będzie nam Jię zdaw ało  dla dobra naszego lu 

du i interefiu naszey korony. NJkazuiem y , 

a b y  n in ieyszy  patent b y ł  udzielony sanatawi 

l w i e g o  X ię g i  w  ciągniony. D aley  nakaziłij- 

m y , a b y  tak skoro zupełne w yposażenie  X ;ę- 

ilwai Gdańskiego z  naszem zezwoleniem natą- 

p i , s z c z e g ó ło w y  opis dóbr, z których skła

dać fię b ędzie, to s o w n ie  do danego rozkazu 

lTiiniftrowi sp ra w ied liw o śc i , b y ł  wciągnio- 

n y  do X ią g  appel&cy vnego są d n , w  któ- 

fcego okrągu główne mieysce X ię fcw a  leży , i 

a żeb y  zapis b y ł  zrobiony w  kancelary i hypoteki, 

ao  ktorey należy , tak ż e b y  własność tych dóbr 

ftos wnie do u c h w a ły  senatu pod d. 14. S ier

pni t ag 6 po w/szecb nie b y ła  uznana i nikt nie 
tnogł nę nie wiadomością w ym aw ia ć.  — D z ia 

ło fię w  (..esa-skim nośzetn obozie w  K  mień- 
cu d. 23 M.ua 1807.

Fodp. N apoleon. „
Senat maifC p rzez  A rcyk an clerza  pań- 

f lw a  p rzy  krótkiey przemowie p o w yżs ze -  pi

sma sobie udzielone ,  postanowił podziękow ać 

1- K .  Mci za  tę nadaną M arszałkowi i Se

natorowi Lsfebvre dofloynośćr, a  iemu p o w in 
szować-.

J, C. K .  Mość n sk iza ł , .  ab y  dwor zaw - 

dżiet ua as ani żałobę po zm arfey  Cessrzo- 

w e y  Jmci A u lr y a c k ie y .

Jenerał Dyrektor popisu i re w ó o w  posłał 

Ji C .  K . lYfcści rapport, w  k tórym  w ym ienił  

arpąrtamenta,, z  których w c z a f ie  cftat-aich 3

i j .  C. K .  Mość rokazał Mihwfrom w ew nętrzne

mu i s.maw duchownych p o ch w ilit  ie w  oso

bach prefektów prezydenteW  , biskupów i ple • 

banów. T e  z s ś  departament!ą z Których w ie 

le uciekło popi3owycb,~o.rta ły  z  r o zk azu j .  C . K .  

M i  mganioue; departament F.oJanu l i c z y  nay- 

w ię c e y  zbiegów , bo w  przeciąga 3 toiefięcy 

uciekło 52 m łodzieży.

J mer ;ł T h  )Uvenot ieft oa mieyscu Jeoe! 

rała Grtmvelle's, który do Francyi p o w ra c a ,  

dowodzcą Szczecina mianowany.

Z  -Bałtymore d. 21 Kw ietnia.

Senat M urzyński zgromadził fię d, 10 

Marca (łosiwnie do artykułu 63 novrey hon- 

(łytucyi w Lbjrt-.m-prince na £1 Domingo" i na 

mocy lo ó  i To} artykułu ob-ał n m y m  pre

zydentem J e n e r a ł  1 Petiona , któremu zara z  od

dał rządy nac! cała w y sp a .

Z  F ila d elfii d. 20. M a iJ .

Prez\ dent ziednoczonj ch fianow. P. Jef

ferson , pofiftjh bardzo w.ele zrobionych pr>ez 
Indyanow  popiersi. Są to .j:e t a  w y  ludzitie 

n u r a l n e y  *,vi" ikości aż da w  poł pasa. S y 
sy  tw a rzy  do! r- e są w y r y t e  , osobliwie czer

w o n ych  ludzi ( A m e r y k a n ó w ) .  Pom iędzy 

niemi z n u d . f ie  fię ied n o, wyc-brażaiące fiars- 

go człow ieka dzik ie go , którego zm arszczki 

na tw arz wielkie czyni? wrażenie. Popier- 

fiu te wykopane były ' w  Palmyre rad rzeką 

TerefTe. N;e w iadomo leszcze z ink ie y  są ma* 

tery i ;  iedni u trzy m u ią , iż  są dłutem w y r o 

bione 7. kamienia ; d ru d z y ,  iż są ulane 2 mas- 

s y  w  formach. Powierzchna ich bardzo ieft 

tw r d . i .  M e  wiadomo także c z y l i  są b o ż y 

szczam i lub w yob rażaią  ty lko znakomitszych" 

niężo',v u.-rodu Indyyskiego. jefł to nrzed niof 

do dochodzenia kro byli  przodkie terażniey- 

szych  dzikich In d y a n o w ,  k tó r z y  tak pięfenia 

umieli w y ia b ia ć  ludzkie poftaw y*
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GAZETY KRAKOWSKIE V*
W  N i B D i U L f  D h i a  5 ,  L i p c a  1807.

Z  H agi d. 1 6. Czerw ca.

Słychać tu ,  że p ie rw s z y  oddział w y p r a 

w y  A r g ie ls k ie y  w y p ły n ą ł  iuż na mo-ze.

E ró l  Jme w yieżdzaiąc  p o w ie rzy ł  nay- 

w ;  żsre zarządzanie lądową i morska (iły Mi- 

niftrowi woiennemu, Hrabiemu Hogendorp.

O d  granic Tureckich a. 5. Czerw ca.

Podług doniePeń z  St. Jean d A c r e , mie

li W ch a b ic i  zupełnie zburzyć miafto Mekka. 

Idąca ram karawan*, prowadzona przez baszę 

Damaszku z 6000 ludzi miała b y d ź  zupełnie 

złupioBB. Ludzi zofiawiono p r z y  ż y c iu ,  ale 

w iększa  ich częśe w ym arła  z  głodu w  pewro- 

cie. D o w o d zca  W eh ab ito w  powiedział b aszy ,  

iż  nie ma nadal potrzeby uczęszezać do miafła, 

którego iuż ni? ma.
Z  Kapenhagi d . 16. Czerw ca.

P. Mello , profelTor matematyki w  Koim - 

bra w  Portugalii , ©frzymał od tuteyszego K r.  

to w a r z y l łw a  umiejętności w yzn a czo n ą  nad- 

grodę za rozwiązanie pytania względem teo- 

r y i  i ( iły  parallelogramu.

Od 12 t. m. dla przeciwnych wiatrów nie 

nadszedł tu żaden okręt z  Pruskich p o r to w , 

zatem nie mamy żadnych doniefień t  pUcu 

w o y n y .

-Lodź, która w  L ip ca  roku przeszłego

v T i t ( i  b y ła  na połow r y b  z  zatoki O law s 2 

4 lu d z i ,  rozdartą zoftałs przez wieloryba. 

Trzech ludzi uratowało (ię z wielkim niebez- 

pieczeuftwjm na inney ł o u z i , a c z w a r fego z a 
raz w ieloryb  połknął.

K ró lew icz  naftępca ironu o czek iw an y ieft

d. I g  t. nt. w  LouiseDlundzie , dla odwiedzenia 

bawiących tam X iążąt.

O d granic Pom eranii d. 12 Czerw ca.
Podług donielie r  Straisundu pod d. g  t. 

m. w yieohał (lamtąd J. R .  M ość Szw edzki d 

4 do GreifswMd j  i udał fię po południu do 

S z la tk o w a , gdzie rozm awiał z  Marszałkiem 

Brune. W  orszaku K rólew skim  zn a y d o w a ii : 

lię c z y n ią c y  s łużb ę  Kapitan trabantów, Hra-

b.a P ip e r , .Jenerał adjutant, Baron T a w i f t ,  

Naczelnik b r y g a d y ,  P ułkow nik Baron S t a e l , 

Podpułkownik Baron Sparre, M ajor W i n d  

blad, Rotmiflrz T o l l , Kapitan S^hnten i r. d. 

P r z y  Szlatkow ie ftał oddział regimentu ld b t u -  

zarow . Po w yieździe  M arszałka B fu n e , któ

r y  z  Anklam do Szlatkowa p r z y b y ł ,  i tamżr 

odprowadzony b y ł  przez  Adjutańta Podpuł

kownika Birona B o y e ,  udał lię J. K .  Mość do 

Zythen i daley nad granice, dla zobaczenia 

poc zynion ycb  dc ob ro ży  przygi toWar). P o d ’ 

iechał i t  do rogatek A o fc la m ałic h , g 'h iś  ort*



) t

s k ieg o , p r z y b y ł  do naszego miafta.

Z  F ran kfortu  d .  17. Czerw ca.

tnia draż Szw edzka  ftoi, potem w rócił  fi? do 

Greif-s wald nazad, gdzie ucząca fię młodzież 

miała szczęście oddać J. It. Mci w iersz  N ie

miecki p r z y  pochodniach. Mazaiutrz poiecbał 

]. K .  Mość do Loitz i oglądał po drodze p o

robione połowę szańce. Po południu udał fię 

na racil nad rzeką P e e n e , dla obeyrzenia tam- 

teyszego flamu r z e c z y ,  pote.n udał fię da- 

le y  do Meyenkrebs. T u  w y s z e d ł  także na 

molł będący z  drugiey ftrony i b y ł  od (ło

jących tam w o y s k  Holenderskich powitany. 

Po daniu im odp o w ied zi , żoflał  moft spuszczo

n y ,  po którym  przeszedł K ról  i udał fię aż 

do oftatuiey rogatki Szw ed zk iey  , gdzie całą 

okolicę obeyrzał.  J. K .  Mość b y ł  wszędzie 

po miaftach z n ayw ięk szą  radością w itany. 

Powvocił potem p r ze z  Grimm , i t. d. do 

Stralsimdu.

Z  A n sp a ch u  d . 5. L ip ca .
Ma d. 1 r. m. p r z y b y ła  tu ow dow iała  

Margrabina An spachska, którą znamy od 15 

l i t  pod imieniem M ila d y  C ra w e n , w cale  nie

spodziewanie z Anglii  przez  Hollandyą z  nie

wielkim orszakiem. C h c e ,  ta k in o w ią ,  ukoń

c z y ć  interes spadku po zm arłym  Margrabi, 

k tó ry  ią iedyną dziedziczką całego sw ego ma- 

iątku tefhmentem uczynił.

Z  JJrunś nutka d . 16. Czerw ca.

O n e z d iy  p r z y b y ł  tu X ż ę  Gd-mski Mar- 

zza łek  Lefebvre ; ftanął w  domu z i ie z d n y m ,  

otrzym ał zaraz  flruź z  40 lu d z i , p rzy ym o -  

w a ł  odwidziny od rządcy, inteadenta i t. d. a dziś 
poiechał daley do W isbaden.

Z  Ham burga d. 12 C zerw ca .

G ło w n a  kwatera Marszałka Brdae z a 

w sze  ieszcze ieft w  Szczecinie; korpus obser- 

w a c y y n y  c»dziennie (ię pow iększa. Oblęże- 

jjie  Kolberga należy do iego dow ództw a.

K a w d e r  Meynsrs , k tóry  iedzi# do K o 

penhagi iako nnnilter J&róu J n ć  Holieader-

W  tych dniach, p r z y b y ło  tu jeszcze 200 
karabinierów konnych i kilka eddziaiow  pie 

choty Fran cuzkiey . Załoga  nsszego miafia w y 

ruszyła  c tngday. Z  W e s e l  donoszą, że le

szcze  10 do 12,000 ludzi z  rożnych d y w i z y y  

ma przeciągnąć przez nasze miaito.

M a g a z y n y  Francuskie, które przed k i l 

ku mieliącami przewiezione z o l ł i ł y  z  Magde

burga do E rfu rtu , odwiezione tam są nazad.

Z  F iu m y  d. 14 Czerw ca.

G d y  C esarz  Marokański w y d a ł  t ik ź e  

w raz  zinnemi Birbarzyńskienii mocardwami- 

w o y n ę  Anglikom i R o f ly a so m , przez co że

gluga po środziemnem morzu (lała lię nader 

niebezpieczną, przeto podług bftow z  Genui 

w ysłan a  b yd ź  ma z Gibr dtaru z  Angielskich 

i RofTyyskich liniiowych o k r ę to w ,  fregat i in 

nych zb ro y n yc h  fiatkow złożona eskadra na 

krążenie pod Barbarzyńskiemi brzegami , ch w y -

tania Barbarzyńskich o k rętow i zasłani mia A n 
gielskich i R o ilyysk ic h  okręt-iw na środzfem.- 
nem morzu do pew ń ey  w ysp tośc i.  Z  M alty 
w y p ły n ie  t tkże  w  tym celu esk d;a.

C h le b a , M ą k i i  M ięsa  T axy.
JNa czas od I do 15 Lipca 1 j-.yf.
Dla Miafta K rak o w a  i iego Przedmie- 
c iow . W aga.

Chleb. Funt —  L o t.
Bałki z  piękney pszeniczney mą

ki za 1 kr. . . . . . .  g.
Z y t n y  chleb i  n ayp ię kn ieyszey  

mąki niemieckteg 1 p ieczyw a
za  3 kr —  —  23,
za 6 kr.................................................1 —  24.

Z y t ny  cbleb z c z y f t e y  mąki bez 
dodania ięcz nienney rr,ąKi 
za  3  kr. . —  —  go.
za  6 kr.  1 —  23.

Przerabiany chleb za 3  kr. . . 1 —  14.
za 6 kr ................................................1  — 23.

M ą ka  i K a sza . R yn . —  kr.
Na-yprzednieyszey mąki pszenney

miarka od 8 kwart: po . . ----------42.



Mąka na bułki po . . . . . ----------- gm M ię s o . \
Poślednia mąka p o   16. W  ołowego mięsa fant po . .  J,
Z y i n a  mąka z  nayprzedaieyszego (Cielęcego mięsa funt po , . . ------------- 10.

gatankn p p .......................... —  —  29. W ie p rz o w e g o  mięsa funt . . -----------10.
' Jaglana kasza po .............................—  —  S ł o n i n y ..............................    —

Tatarczana.kasza po . . . .  —  —  —  B a r a n i n y ...........................................
Jęczmietia kasza . . . . .  —  v J ^gnięcego m i ę s a ........................
Czeftochowska kasza . . . . —  — —

. )( 633 )(

—  8 .

D O N I E S I E N I A .
Na clnia 10 Lipca b, r. będzie lię w  k -.ncellaryi m ie y s k ie y  M ałogoszczą  z  rana o 9 go- 

_ dżinie publiczna l ie y n c y a  mieyskiey! bropin«cji  odprawiać-, która za v.’ j wniuiącą cenę 222 
r j ń .  jO  kr. na rok ieden to jeit od I Lulopada j£o7-J aż do ollatniego Października l8 ° 8  w  
ared puszczone.

2) M ie jska  szyn k o  w  nia na g lata, to iefl od 1 l id n p a d a  1807 do oftetniegu Paździer
n ik i  i8 to  za wywułuiącą cenę rocznie 24 ryń. a zatem na ' r z y  lata za  72 ryń. przez pu
bliczną l ic y t a c ją  u  tęcej' oń iruiącerrn w  arędę puszczona. K tó ra  to l icytacj a z  tem dodat
kiem obwieszcza fię , u  licytanci tylko za położeniem g( towego 10 procam owego Vadiuui 
do l ic y ta c j i  przyp^szczonemi będą. W  Kielcach d. 29 M"ie 1807

Pjlichtentreu.

P e w n y  o b yw ate l ,  mieszki iący o mil cztery  od R z e s z o w a ,  ma honor donieś'’ Jchmośc PP. 
<dukacyą dzieci trudnis fię chcącym : iż pctrzebuie do dzieci swoich od sześciu do ośmiu Jit 
m aiących, n auczyciela , k tó ryb y  do c zy f ly c li  o b y c z a io w  i m oralności, łącząc charakter otw ar
ty  , serce dobre i duszę szlachetną , w  takim oraz flopniu pofiadał i ę z y k i  P o ls k i ,  Ł : c  ńskF, 
Niemiecki i Francuzki, tudzież wiadomość Hiftoryi i Geografii ,  a żeo y  p o w ierzyć  fię onemuz 
maiące dzieci,  mógł u c z y c  podług syftematu z reguł c z y l i  prawideł. T a k  usposobi em m u nau
c z y c ie lo w i ,  troskliwy o dolce dzieci swoich w ych ow an ie  o y c ie c ,  ofiarując naprzód sw oią  
p w y ia ż .ń , p o w a ż n ie  i w dzięczność,  nm zar.szem honor ofiarować rocznie w  nadgrodę f  t ę g i ,  
ryń. 500, k a w o ,  f io ł ,  llancvą , usruge, Itonia lub p o w oź do spaceru, koszt podroży i w s z e l 
kie inne w y g e d y  i g rz e c z n o ś ć .  Z \ c z y ł b y  zaś sobie, ażeby chcąca taż edujcacyą irtidnic fię 
o so ba , mogła w e y ś c  w  sześcioletnią dawania edukscyi  tey ug d ę , po których ukończonych, 
p rzyrze ka  renże obywatel , nietylko odesłać ią w łasnym  kosztem do h r j k c w a  lub dc I-w o- 
wa , ale nadto leszcze zawdzięczając sześcioletnią p r tc e ,  obowiązuje fię wy'p łecic na rdieździet 
teyże  t.sobie ryń. T500. K t ó r y b y  tedy z Jchmośc PP. w ych ow an iem  dzieci trudniących fię,

‘ chciał pomienionemu obyw ate low i w y ś w ia d c z y ć  te p z y ia ź ń ,  takow y zgłofit- fię raczy przez 
pocztę do Jmc Pana Oberlcr.dzn Pecztnnllrza w  R z e s z o w ie ,  od którego dofiartczną informa
c j ą  i ' pieniądze r,a podroż przesłane sobie mieć będzie.

J\j&  Osoba do trudnienia fię tą edukacyą zapraszana , ma b y d ź  bezźcnna.

C. K . Sądy Szlacheckie K rakow skie  G a licy i  zachrclnley w z y w a ią  tym E djktem  Panią 
O n uf-j ’ą zB orzę ck ich  H a d z ie w ic z o w ą , J tórey  rrieyfce mieszkr-nia nie jpfi wii dcn« : «ż" b y  
•względem obięcia dziedzictwa po s. p. Jozefie Borzęckim O j c u  iey , k te r y  dnia 12 Sierpnia 
1799 reku bez tefLmentu u m a rł ,  pozoftałepo deklaracją podał’  ; g d y ż  inaczey dzrnozirtwo 
je v  toczące fię finsow.iie do §. 624 u f la w y  cyw iln ey  rzę^c' Hg e y  01 poty w  zarządzeniu są- 
dowem zofiawe.c bedzie , aż ona za zm trłą  btdzie mogła b y u ź  ogłoszona.

W  K r^kowie d.iia g  C z c w c a  1807.
^ n z e f de N ik orow icz.

V lach.
M a r x .

Z  R a d y  C. K .  Sądów  Szlacheckich Rrakow sk: C a llicy i / 'u ch oiln iey . 
A s c h e r .



' /  6 2 4  h  ;
Dnia i7 g o  p. m L ip c a ,  o d p r a w ić  fię b ; łzie w  C. K . C y  ;!;"hro y.m . urzędzie l icy ta c ja  

arendy Plebanii Słomnicltiey wrak z  1'rebendą R ó żań co w ą z łą c z  mey ,-cio ktorey gruntu blishfo 
do go  korcy  w y f ie w u  , oprocz innych rożnych inwentarskich tikoznaczaiący ch d o c h o d o w , 
aaleśą na ieden rok. a to od Ig o  Septembris ig-)? a ż  do tegoż' dni* w ypuszczon e zolhuą i 
pra ytym  do fiskalney ceny inwenta»s':i. roczn y  c ż y l ł y  dochod 502 zł. xyń, 51* kr. p r z y ję 
tym  • altanie.

Licytanci maią tedy na wspom nioaym  dniu o godzinie 9 z rana w  tuteyszey  c y r t u L r n e y  
kancellaryi z g ło s ić ,  i 10 procentowen wadiutń 5 :  zł. ryń. zaopatrzyć f ię ,  gdzie tym że oraz 
inne do t e j  arendy należące puokts przeczytane zofisną.

Z  C. K . Urzędu Cyrkularnego w  K ta k cw ie  d. 27 Junii 1807.

C . K .  Sądy Szlachecltit K rakow skie  G alicyi Ztchodnm y oznaymuią ly .n  E dyktem  W a *  
lentemu P rzy  borowskiemu nieprzytomnemu i którego mieySce mieszkania nie iefi wiadome.' 
że  Józef i Katarzyna Jiindrek m łżonkowie u Sądów tych —  o k o n d yk cyą  summy 400 zł .  
ryń . uKofteckicb małźonkow b ę d ą c e / ,  na którą Sądy tuttysze dziś z e z w o l i ł y ;  tudzież o z a 
płacenie summy 207 z ł .  ryń. 32 kt. —  żałobę ua niego podali , 1 o pomoc Sądu, ile spraw ie
dliwość w y m a g a ,  p r o f i l i .  G d y  zaś Sądy te nie maiąc wiadomości gdzie on zo fia ie ,  lub
c z y  w cale  w  C. K .  pańftwacb dziedzicznych znayduie t lę ,  onemuż Walentemu P rzyb o ro w - 
skiemn A d w o k a ta  tuteyszego I .e w ick ie g o , z  iega szkodą i iego kosztem zufiępcj polłano- 
w i ł y ,  z  którym  ptócefs ten, ftosc4vnie do u fta w y  sądowny na C. K .  pańftwa dziedziczne 
przepisaney rozpocznie lię i ukończony b ęd zie ; ou przeto Edyktem ninieyszym tym końcem 
upomina lię : a żeb y  w  czafie p r z y z w o ity m  , to ieft d n i i i o  W r ze śn ia  r. b. sam llanął, albo je
żeli iakie ma prawa swego d o w o d y ,  te z a ltę p c y  wyznaczonemu wcześnie przesła ł ,  albo na • 
koniec innego sobie patrpna o b ra ł ,  t-go Sądom turayszym w ym ieniły  i podług przepisu tych 
środ kow  prawa u ż y w a ł , które do sWey obrony za nayskuteeznieysze o s ą d z i ; inaczey' bo
wiem wszelką niedogodność z  zaniedbania w y .ika ią cą  samby sob ie , podług opiewti C. K .  
praw przypisać  b y ł  winien.

3 k z e f .d e  N ik orow icz.
M a r x .
Kann-im iller,

Z  Rady C■ K. Sądów  Szlacheckich Gniicyckich.
14'  Krakow ie d. 9 C ierw ca  igoy.

paum inger.
Z  M-tgiftratu C. K .  Stołecj tiego Miafta Krak i w a ,  r.a ży.hnfjg Magifitratu L w o w sk ie g o  ni

n ie yszym  do publiczney podaie fię wiadomości : iż pro irue , a rfieyska L w o w s k a  i czopo w e 
skarbowe od wódki , miodu, P iw *  i w in a ,  na rok militarny igo g  to ieft - od 1 L i  (top.- jg o ?  do 
oftatmego Paźdz: ig o g  na dniu §  Lip ta r. b. o godzin'e' 9 przed południem n a,tam tejszym  retuszu 
w e L w o w ie  w  kancellaryi poftyczr-egoSenatu przez publiczną 1 cytacyą, w ię c e y  daiącemu w  arę- 
downa dzierżawę puszczone będą, r:o którey licy tacy i t.ikżt i ż y d z i  przy  pusżczonemi oydz maią;

Cena fiskalna do tego , naltęp liąca iefi wyznaczona :
a. Na Fropinacyą mieyską od wódki i m.odu . 43,526 ryń,
b. detco detco od piwa . . . 33,050 —
c. Na czop o w e skarbowe od wódki . . . 66,128 —
d. detto detto od miodu , . . 14,089 —*
e. detto detto od p M  - • • 36,005 —
f .  N» propinacyą mieyską cci wina . . 6 40 0  —
Licytanci przeto maią fię n.a v?/znaczonym dniu i grtizinie w  spomnioney kancellaryi na 

tarateysaym  ratuszn zn ayd ow a ć  i nattępuiącym Vadiu n zar patrzyć
A d  a. ryńskich 4400. A d  d. r^yń^kich 1500.
—  b. ---------- 3400. — • e.  3700.

a.  6700. —  /.  IOOO.
■ W  Krak o w :e dnta I2g Czerw ca  tg'>7.

(  t r z y  d c it te c e z e j  g c a c ie  im y d a ie  Jię 2g i Tiodatek. )
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G A Z E T Y  K U A K O V S K I E Y
\ •(

W Krakowie dnia 5, Lipca łjgóz

D O N I E S I E N I A .
/

Mbgiflrat Miafta C . K .  Lublina u in ieyszym  publicznym Edyktem  w s z y ftk im  i każdemu 
w  seczególuości do wiadumości poclaie, iż  ua żądanie A n n y  Jakubowskiey w ierzycitlk i pra
wem p tzekon yw a 'ą cey  licytacya kamienicy z  sklepem i gruntem 'wmieście W ł o d a w i e  sytrn -  
•waney5 u prawem przck.uaoego n i.gdy  Z y d a  "Wolfa B crkuw ićza  w łasney  , podług dzieła de- 
taxacyi  przez każdego w  szczególności lub w c n a f ie  l icytacyi przeyrzec  fię mogącego do zł. 
ryń  16&6 kr. 7 5 sądownie oszacow aney w dniu 2 Lipca 1807 roku o godzinie 9 z rana w  miey- 
scu magiftratu W ło J a w s k ic g o  przedfięw.zięta . b ę d z ie , gazie więc-ey ofiaruiący ftosownie 00 
nfiaw y sądow ey £. 4 3 6 ,  długi na tey kamienicy z  przyległcściami zabespieczone w  szacunku 
ceny ofjarow<.Dey prcyiąc ra fiebie obow iązany b ędzie, chociażby w ierzyciele  przed umo- 
■wionym zrzeczeniem fię długu zapłacenia przyiąc  wzbraniali f ię ;  dla tego w s z y s c y  na po 
raienioney kamienicy z  przyległośriami h^potekowani w ierzycie le  na tenże termin, ażeby 
" .. .zególnego p r z y p o z w u  nieoczekiwali, -podług. łUdwerŁego rozporządzenia pod dniem 22 
Sii rpnia 1 7 9 7 ,  n in ićyszym  Edyktem w z y  waia fię , gd;i ż  przeciwnie k t ó r z y b y  na pomienio- 
nym terminie nic OaD.ęli, ari  przeciwko kopniącemn albo tę kamienicę z  przjległosciam i 

• p tzcym u iąp e .ru , ani do ley  Itan ienicy 2 przyległościami żadnego DraVa mieć nie będą, lecz. 
s w o ie y  należytości z  p- zedaży , albu z  innego dłużnika maiąckr p o szu kiw ać  maią.

Dau w Lublinie dnia 26 Mnia l S ° ?  roku.
F . Poll.
L ew an dow ski.
R rfp sk t,

Z  R a d y  M agijlrai-u  C, R . w olnego M ia jla  L a b h n a . 
Sw id erski.

C . K .  Sąd y  Szlacheckie K rak o w sk ie  G alicy i  z a tb o d u e y  upominaią E dyktem  mnieyszyrnt 
Tanią Benigne z Drozdowskich S k w a r c z y ń s k ą ,  iako nieprzytomną, 1 k tórey  mieysce 11 ieszkania 
iefl nie w i r d o m t : ażeby deklaracy ą Względem óblęcia lub zrzeczenia lię dziedzictwa po zmar- 
ł e y  Tekli  D ro zd o w sk i  na nią spadłego w  przecl*gu roku jednego i niedziel sześciu podała ,  b o  
inaczey podług §. 624 i naHępuiący eto części I lg ie y  n f is w y  c y w i l r e y  za zrzekającą f ię  pra
w a  sukcellj  i • g łoszt  na. z*fi«nie. "W K rak o w ie  dnia 25 Maia lS«7>

^ fozef de N ik o row icz. 
F .  P ohlb trg . -
Kam.cmiV.er. Z  R a d y  C. R . S ą d ów  Szlacheckich K ta fo w s iJ A ,

Elsner.
C . K . Sądy Szłacceckie K o k o w s k i e  G a lic y i  zacbodniey w szy ftk im  i każdemu, komupiat 

tym  z a lt ż y  Edyktem  n icieyszym  wiadomo czynią : że Adw okat L itw iń sk i  od obowkuizko k a  , 
ratora aktów po zm a riym  Bronickim pozoftałych ielł uwoluiony? a na tego nn*ysce A d W o k a t



Ekielski ulfonowionym zó fta ł ,  do którego ( W a jT  końcem odebrania papierów swoich udawać 
■lię matą. W  Krakowi e d i o  C zerw ce  1807.

J o z e f  de N ik orow icz.
' F .  Pohiberg. t ,

,, M . Rannatailler.
Z  R a d y  C. K . S ą d ó w . Szlacheckich G alicyt Z a ch o d n ie / .

E lsn er .
> Magiftrar C. K .  Miafta Lublina , n inieyszym  publicznym Edyktem w szyftk im  i każdemu 

w  szczególności do wiadomości'podaie, iż aa żądanie Pana Barcłonueia Biefiadowskiegc pra
wem przekóuy mulącego licętacya kamienicy zd eze lo w in ey  tu w  Lublinie pod Nrem g t  ftoiącey 
a prawem przekonanego G rzegorza  Ziem bow icza  w f a s n e y , p o jłu g  dzieła detniacyi p rzez  
każdego w  szczególności lub w  czasie l icy ta cyi  p rzeyrzec  fię mogącego do «ł. ryii, 2ą'37 
kr. 37^ sądownie oszricowaney w  dnia 7tjrm, 31 Lipca . 20 Sierpnia 1807 roku o godzinie 
10 z rana w  mieyścu magiftratu tnteysaego z  ty m dodatkiem naznaczona ieft,  iż ieźeli Dikt na 
l s z y m  i 2gim rerminie szacunku ceny nie ofiarował-taż na gaim licytacyi term ice n iżey  s z a 
cunku sprzedana b e d r ie , gdzie w ięcey  ofiaruiący, ftosownie do uftawy sądow ey 436. 
■długi na tey- kamienicy .zabezpieczone w szacunku ceny- oliarowaney p r z y i jc  ni fiebie obow ią
zany n b i d z i e ,  chuci izb y  wierzyciela  przed umówionym zrzeczeniem, Hę długu zapłacenia 
wzbraniali f ię;  dla tego w s z y s c y  na! pomitnibney kamienicy z  deze low aaey  hypotekowaai 
w ierzyciele  , na tenże termin, a żeby, szczególnego tneoczsniwal., p r z y p o z w u  podług naJwor- 

inago rozporządzenia pod dniem 22 Sierpnia 1797' roku n im e yszy  E dyktem  w z y w a ią  lię , 
g d y ż  przeciwnie, k to r z y b y  na pomienlonym terminie nieftanęli, ani przeciwko kupującemu, 
albo tę kamienicę urzeymuiącemu ani do tey  k.ąmieni:y żadnego prawa imiec nie będą, k c z  
5 w o ie y  należytości z  przedaźy , albo z  innego d łu ż a k a  maiątku poszukiw ać maią.

Dra- w  Lublinie dnia 29 Maia l8°7-
J .  Foli.
J .  L ew andow ski.
J irępski.

Z  R a d y  M a g iftra tu  K . M ią fta  Wolna go L ublina.
Sw iderski.

.C. K- Sady Szlacheckie K rakow skie  G a lic y ,  zachodniey w z y w a ią  tym Edyktem Panią 
A m ę  z Ylilickich W o d z y ń s k j  i Fortunaię M a lick ą , k tórych uneysce mieszkania C- K  Sąd m 
tj 11 uie ieft w ia J im e ,  z k t ó r e j  p r z y c z y n y  im na dniu dzifieyażym  zaftępca w  osobie A d w o 
kata Ekielykiego T O  uftanowioiiy : a żeby  względem obięcia dziedzictwa 00 3 p. Janie C z a p 
skim pozoftałego w terminie prawem przepisanym deklaraeyi p e d a ły ;  g d y ż  inaczey porcy* 
dziedziczna icl, fię tycząca d vr >ty w  S ąd z ił  zachowana zofianie, aż  one za  fuKtrłe będą nio- 
g ł y  b y d ż  oałoszpnemi. W  K r a k o w ie  d. 19 Mała l8'>7»

J o ze f ‘de Nikorowicz.
Beck.
Srneram .

Z  R ady  Ges. K ról. Sądów  Szlacheckich G a licyi Zachodrriey
Paatninger,

C .  K. Sąd y  Szlacheckie K rak o w sk ie  Gal ^yi zachodniey w z y w a i ą  tym  Edyktem Pana 
M tkołti*  Z y g  inatowskiego niepr*ytomnego i októrego mieystu mieszkania ni« m* wiadomo
ś c i , inko sukcelTora ś. p. X i e d z a Karol* D rą^cw skiego; ąźeby lię w  przeciągu roku i niedziel 
6 ł g ło l i ł ,  iako dziedzic w y le g ity m o w a ł  i deRltracyą względem  obiętin dziedzictw* bez 
lub z  dobrodzieyftwem praw* i inwentar«* tym  pew oiey  podał; g o yż  inaczey iego porcya dzie
dzictw * teg.r dopoty jgdowpie zarządzana b ędzie, aż or z a z m  .rłcga będzie mógł bydź og ło
szon y .

Nieprzytom ny oraz W o y c ie c h  W o y c i c k i  i żona ieg o ,  iako telł-imemem X ięd za  Bernar
da Karaibskiego uiłauowiony dziedzic upainiua f ię ,  ażeby praw swoich do dziedzictwa tego

/



rli}.>iliv3w»ł, ii via Iłinij także, żerna za zaitępćę A d w o k a ta  liaLiowskiego uihr.ow iono, i że 
d ek laracją  wzgledeui objęcia dziedzictwa bez lab z  dobrodzieyftwem prawa i inwentarza w  
przeciągu roku i niedziel 6 ma podać ; g d y ż  ia scze y  za  zrzckaiąsege lię tego prawa będzie u- 
w azan y.

Nakooiec Józef Chodakowski i Elłbira Królikowska n ieprzytom ni, i o których mieyscu 
mieszkania n ie m a  wiadomości, Legataryusz# ś. p. A g n e szk i  z  K w ia tk o w sk ic h  O c d a k o w s k i  
upommaił f i ę ’. ażeby fię do odebrania Legatu w  przeciąga roku i niedziel 6 z g ło li i i ,  uwiado- 
miaią Cię oraz, że im A dw okata  K ło s o w s k ie g o  zaftępcą uftanowiono.

W  Kra ow ie dnia 10 Lutego l 8° 7’ 
j o z e f  de N ikornw icz.

• Kanńam iller.
S eler cu  z. 

Z  R ady C. K. Sądów Szlacheckich Krak. G a licyi Z a ch od n iey . 
Paum inger.

Z  Hrony Magiftratu C. K . Miaftą Lublina oznayniuie fię tym Edykrem FP. Wincentemu 
Bonieckiemu , Dominikowi Bonieckiemu kuratorowi Karola Bonieckiego i Piotrowi Z b ro z k o w i,  
iż J W '.  Sew eryn R ze w u sk i  L k o  opiekun imieniem Alexsn- iry Rozalii z  X iąźą t  Lubomirskich 
R ze w u skie ?  przeciwko nim i ko w sp ó łp o zw an yn i  z Panem Sylw eftiem  Stoińskim , Felixem 
Stoińskini , A n ton im ' Nieprzeckim , Sebeftysnem N ieprzeckinr, Filipem Obniskim , W t c ła w e r u  
Bonieckim i M- gdfdeną z Bonieckich Storochow ą , L u d w ik ą  z  Bonieckich Szklińską- w zglę de m  
p r z y z n .n i l  własności pałacu w Lublinie sytuow an ego fersz przez S y lw e t k a  .Słomskiego pofia- 
danrgo w raz  z k dkuiacyą z prowentow pobieranych do tu te jsze g o  Magiflratu żałobę podał,
i o pomoc Sądu ile sprawiedliwość w y m a g a ,  dopraszał f i ę .  G d y  zaś M a g ilk s t  Die ma-
iąc wiadomości gdzie oni z o i ła ią , lub c z y  wcaje w  C. K .  kraiach dziedzicznych zn ayd u ii  
iię , i patrona tuteyszego P. Madami z ich szkodą i ich kosztem zaftępcą pcfla n ow ił,  z k t ó 
rym  proces ten podług o id y n a c y i  S ą d o w e y  rozpocznie fię i ukończony Zoltanie; oni przeto 
Edyktem  fiinieyszym tym końcem, upominaią l i ę :  ażeby w  ezafie p r z y z w o ity m  , to ieft -vy 
dniach 90 lub sami lię B a w il i ,  albo ieżeli iakie maią prawa swego d o w o d y ,  te zaftępcy w y 
znaczonemu wcześnie p rze s ła l i , albo nikouiec innego patrona obrali ,  tego tuteyszemu ma- 
gifiratowi wymienili., i podług przepisu tych środkow prawa u ż y w a l i ,  które do obrony s w e y  
s p ra w y  za nayskudtznieysze osądzą ; g d y ż  inaczey wszelką niedogodność z  zaniedbania w y -  
nikniącą , podług opiewu C. Iv. praw samiby sobie przypisać byli  winnemi.

Dan w Lublinie dnia 12 Mai a l 807 .
F . Roli.
J a c  Lew andow ski.
F ,  h r ę p sk i. Z  R a d y  M a g iflra tu  C. K . M ia fta  W olnego L ublin a.

Sw iderski.
Na dniu 6 Lipca b. r. przed południem o 9 g o d z in ie ,  będzie mieyska propinacja Pierzcha 

nicka w  kancellaryi magilłratufiney pr2ez publiczną l icy ta cyą  na rok itden, to ieft od 1 Liftopsda 
.1807 aż do ofbtmego Października 1808 za w y w e ł k ą c ą  cenę 470 r j ń .  w ię e e y  daiąceirm w  
.d/ierżawę puszczona, która to l i c y u c y a  z  tym dokładero publiknie fie , iż do t»y Jicy tac;, i t y l 
ko ci przyp u szczo n e™  zoftaną licytanci ,  k t ó r z y  10 procentowe Vsdium  złożą .

W  Kielcach dnia 29 Maja 1807. Jflich ien treii.

Podaie lię do wiadom ości,  że propinacy* P rzedborza, w  kanęellaryi magiftratu*)ney 
Przedborskiej ’ d. 6 Lipca b. r. nj rok ro ieft od 1 Liflopada b. r. »ź do oftatniego P aź
dziernika i8°8 za w y w o łu ią c ą  summę 456 rym przez l icy ta c ją  pubhr#rą w  dzierżawę pu
szczona będzie. O  e ry m  w szy f ik ie b  z tym dodatkiem uwiadomią f ie ,  ż *  żaden b»z z ło że 
nia 10 procentowego V ad im n , do licytowania p rzyp u szczo n y  ni* bedzie. W  Kielcach dnia 
29 M ija  '38<>7 • • Pflłchtentreii.



* Ńa dniu 7 Lipca b. r. o godz nie 9 rano w  kancellary* nmeyrkiey R ad oszycach , nattępd
ące mięyskis dochody i ik o  to :

i )  P rop inacja  za w yw o łu iąe ą  cenę 4 1 1  r yń .  na rok ieden od 1 Liftopada b. r, do ofta- 
tn:ego Października,Igo?. »

.2) T a r g o w e ,  Pretium usci 40 ryń . 3o  kr. zaś na lat t r z y ,  139 ryn . 30 kr. to ieft 
ca 1. L iftóp jd i  b .r  do oltatoiego Października ig r o .

3 )  Ki nsutio wina za cenę w yw o łu iąe ą  23 ryń. i g  kr. na t r z y  zaś lat '69 ryń. 54 kr.
to ieft od 1 L  ftopida b. r. d> oftunieg-. Października T g  10.

4) Komornice za wjrwołM ącą summę 45 ryń. 40 kr, zaś na lat tr z y  137  ryń. a to od
1 L tiiopaaa  b. r. do oftatniego Października i g t o  przez publiczną licytacyą w  dzierżaw ę pu
sączone b ę d ą ,  która to licycacyt z tym dodatkiem o b .v icszcz i  l i ę , że ż td e n ,  nie z ł o ż y w s z y
p ie rw e y  10 procentowego V'adin n , do l ic y t t c y i  p rzyp n szcz  my o nie będzie. "W  K.elcacb
d. 29 Maia 1807. Pflichtentreii.

Uwiadomią f i ę , iż na dniu 8 Lipca b. r. w  M.igiftrahuy - tuteyszey  Kieleckiey .kancella- 
r y i  Daltępuiące dochody.* iako to:

. i )  M ieyska  propinacya ną rek isden za w yw ołu iąeą  cenę 2 r i 6  ly ń .  od i  Liftopada b. r. 
do oftati.ego Października 18 ̂ Ś*

2) TirgoYze m i e y s o w e  1 m o l lo w e , za  w y w o łu ją c ą  summę 185 ryń. nr t r z y  zaś I«tł 
555 ryŁ- od x Liftopada b. r. ao oftatniego Października igEo"

3 )  Konsumo winą za w y  wołuiąc#'cenę rocznie 165 r y u , n» t r z y  zaś lata 495 ryń. od I 
Liftoo^di b. r, d< oftatniego Październ.ku x S lo  przez publiczną licytacyą w  dzierżaw ę pu
szczone pędą. O  c z y m  w szyftKim  ninieysze uwiadomienie z  tym  dodatkiem c z y n i  f i ę ,  iz  
ż-den bez  t ę ż e n i a  p ie fw e y ’ 10 procentowego VadiUin p r z y p u s z c z o n y  do licytowania uie b ę 
dzie. W  Kielcach d. 29 Maia X | p m : ftftichtentrea.

U w iadom ienie z  C. K . U r zę d u  Cyrkularnego K t akow skiego.
Unia 30 b. m. C ze r w ca  kamienica do K ra k a w s k ie y  Arcykonfraternii należąca na Swiec- 

Ł ie y  ufiey  w K r ak o w ie  pod. N-m. 355 znayduiąca fię , w  tu teyszym  urzędzie C y t  Kulamy m
? r z e z  Iicytacj*ą sprzedam  b ę d z ie , k c ó r e y  pretium fiifci ieft 2428 r y ń .  30 k r . —  M ający chiąd 

icytowania zechcą fię na w y ż e y  wsponmionym dniu z  ratia o godzinie 9 ftawic w  kancellaryi 
C yr k u la h ie y ,  gdzie uwiadomią |}ę o k o n cycyach  tey iicyi  1 zaopatrzeni b yd ż  powinni 10 pro
c en tow y Ti V.idiiim w  kwocie 242 ryń. 51  kr. które przed l icy ta c/ą  w gotowiźnie z ło żą .

W  K r a k o w ie  dnia 26 C z e r w ca  1807.

P er  Caesaiteo Regium Forum Nobilium Tarnoviense minorennis Carolus Baro a L a -  
tiscl. Ąefuncti olinj die 19  V ove  nbri., Tg-3  Crroli B&renis a Lansch , honorum O liek  curn ar- 

Jinea,tiię, tuim b.uUoęum M t k o  &  W o l i  D uchicka W Gilicite Oriencali Domini Proprietari fi- 
.,, :us ,  qui se v«rstis finem anni ehp fi  ig d ó  ad oras exteras tranftulit med o praesentis puhlici 
Bdicfi y i jD e creti  aullc: ddto 25 Febrnafii ą. c. eminati * & confonciter rigori per Sacrarifii mam 
Caęsario Regiatn Majaftatem ita sancito, hrsce adcitatur, quateuus intra terminum peremtorium 
cnm ultima Uecaułbris a. c, 1827 eo cęrtias ad 'oras bas C a r .  Reg. Galicije OrJenulis itteruna 
xe.lcat,  ac secns jufturam totius su® fo rm a*  e x  suceefIion= poft patrem m se dtvolTenda e x -  
je r ir e tu i . ■ v

jo a n t e s  Com es Stadnicki,
M oeslcr.

W e tta r ,
£ x  Consilio C .  R. For i Nibilium Tarnoyieasis di», 21 Aprrlis 1807.

SJr.ifszczy ńfki,


